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H o k o w a n i a  p ^ o j o w e .

(K oresp. •Kuw*} Refon.iy*).
WieiJeń, 31 gradna*.

J lJ wu z wyibiltoy^Ji l!j' ta n n lu w  w^ouleńskkfb 
(wyijiaaii ».ę 7i|'<ii’io(p)i!y3jic.Y apc!>ob t> ipnwc-biagiu i
i  •w-:5do&*1’c-R -rtSfccfwaii -polfklfrjOfŵ y.cfc vr Brao?ciu Li-
i;en\ slcen:

SOttpał vz.w jwy  pnzidbieg KoOoowcai lłpotwji- 
frnśia do pam yślnej prognozy. T>V ',vfclu k w o  
A y  tl i  Uilulo się już  isfcyęfec.ć po&icsyMniieasiiio, w 
źm ydi isM n asiąp ilo  zmacano rbliżesnSe m iędzy 
obiema slrcirsrai. T yczy się to  szczególnie drar 
żJśwjJftb tj-za*;'. tery .U- ycórych. W e • oisrandooiu .< 
łwrcteo k ró tk im  azziiio u i lA ł s ię  a^fcigiodizić is t
niejące- różn ice  tak  d-alooe, ż,e óolograci noisyj- 
k.y m n ą t  duMamsizyęfctlńisijfr -aśsńBośwpassa, od 
oz.) lejną, -pr* fa. m  Oa&iCMia., za  odlpoiwkudaylą 
poklistawę do £tefesty<Si nc!kqv,-&;i. O sobna kooni- 
sya ś& ym z >ę itótt "cnicini ‘-.i. *jd' eo & t pracpmo- 
łvidi/.cski. i'C(ivain:o l : i ’Jr.o.śoi tiBOyalęHljjteOij ®a
‘e ry to ry a rh  .; pernycli.

Z«s5iT,«*.zę-ć nr.iloży, że dotjicLciza^ rue n.ówicno 
7/ Brseóctt; w cale o  pokoju  oddzielnym . PWd 
siłową nofeSiw ń by ł wyl^iromto pokój ogólny. 
Cłzlosi^L-J: l|v\7i, pcEicinbcu ajGjbopwań ikILuoowao- 
n ą  laclakiŁt. cc:lq;n tKKuSEwieraa; nządrn1® nosyj- 
aRreH#! -V' iałjeu*!«l aitę z clioiŁy ebczialaowynaii
3ij'.r7.ynua.v.*.-i'-.-.;ej:?. .Teżo1: - '.tiki nic o w łą , za- 
m ierza' kcaiioya  p i^w adii.: w ojnę tlaloj. Wc-Oca- 
zywó& i ę  to  .nedwa. 1 ‘kkjcm^.. wygricsiaoina 
dnva -2B ginoiit ,ke. PicdiciiL, wygibaisfzaóąc gwą mo
wę, nnisi-.il ju ż ,p raw d o p o d o b n ie  znać w yoild 
rokow ań w Buzewciu L-itewskim. Wofeeic -sltairo- 
u i ł l ia  kn/j^k-yi zanosi tdę te d y  na pekó j odrę
bny z Rosy:;.

l>i!r ze i.-okawaiaia w bnześcia I^teiwufeim noz- 
pocizną ^ ę  n-iie. jaik tpo^^ąłfe-ijwto dlomosiicino, 4, 
lecz już 3-go stycznia . Pnzc*I -pralelsiW wfikiuwSn
otdii>y:]:y .dfróetgK.cye -pioŁfflcae^uInych ipariatiw 
oawócisiajuoaii (tnuojcansBW lOtSrkmtayiali) o d d d e ise  
pooicilzonia i  poiTnz.-ęly aciiiwady, któne pnz■ad- 
knię Aid re ferarfłW i swoim irsąifJdra. Tez wzylę- 
Jiu I n  4K»J -ozy o  i 'i^ikój oyolioy, azy >oj;rę- 

bny. cclbyty aię -ceobrie ikoaifeireTiieyo międizy de- 
iejgf-2jy.Um| ro-syj^k,iimi ai ipcHsEozies-OIinanii peoi- 
ylittsajmi ■CTwOrsinji-usziu, -adSeim aiTOgr.ilawainka 
dpnaw WfflSIiajioyidh 'wjTąicimie -iaine pnb-
ifljWTt!.

Co dio weiTOętranycb zajść w  R„; -”i , stwien- 
iłzić oaC-oży, m  rz^lcly ŁioB .pawików zw olna się 
us alteją. Iknizgi t<«©&'..y il-' I rk ,.'.!u.ir.v nie od-
ińosly óiśfcy?c!h‘az«l3' ska;tlfcu, ja k  .o wyaidka z o- 
-Vi.t'Clici3arii.:, utorafiióąlvię©| Gencniróncigio Sc&re-
fcilięliil'!*; 'Weritle Jatóirogio irepmbliika. iilaraiiń^fca -zw- 
obóiwa wobec obyd wu IgfĘp łWeeuistiw ścisłą 
neutralność. Go «ię t y  zy  konR iktu  r.iiedtzy raą- 
diem ibobizr-AĆków a. TH irana, to  at-ntc® -c®. OB-ta- 
tnfitmi -c.z-„-3y na oatsości. Do zbccjnycih sto-rć 
m iędzy o-bie!’..1. sinanami dlplt-jicib-czaB nie przy
szło, a  ja k  -ic zdaje wr prayszłoóci nie przyjdzie.

R u t  ; s i t e « s H i  o  s t o s u n k u  P  i s k i

la f i
W iedeń, 2 styazn ia .

Polaka Ag-erecys por.aomia/ Tfcmró, ae ip.aca.y- 
fenDt iminisitró-w K4?c;har:EieiwsfIia ijmyjij.1 podic-aas 
awojeigo .piobybu w Wieidlniu pńznJS^Saiwicfcty p jfc  
dkL-j ag-oneyi puaisoiWJj i yyhw.edział m u, co  o i -  
sfcępuijo:

Puzrjęcio, (kitórągo ‘doszukałem w W iedniu , od.- 
ipowlsidalio :poid każdynm wizględem ayiinipaityi i 
przyjaźni), 'k tóro łBŁunm  iiStmiejo międizy naro 
dom  pokkiirn a  <,zsa'gio((!lną miomu-achią hs(li#:ir- 
■5‘ką. N aród poósfki nlgidy nie za^joimmi, że -w cza 
s«eh  .nsifeiouisBcigo uckiku. m ógł m  Amstryi hoe- 
•w-Sja-ć się  awcibodnia, kuzdpu.ć <swotje(gK> -dlu-alia. i 
jjfl®y$o|t&twyw!B)ć sslę dk> dpehrieniai svMojcj m m i  
hasfioiryiczia-eij. Joatcim1 ijjnadkionrtniy, ao -po  wojnie 
atFdjdhzfe s-ię oapow iedtiia form a wzajemn-ych 
stor.icików, k tó ra  uwidoczni w spó 'ne in teresy  
polityczne i gospounr-ize.

BoM sa m-efc iżso dtes-tejny mojKurdi-a ptizyjął w 
<apal(Meu ,po niazaipomiiLKnyim c e s a m i Franciszku  
Jóaefio  jegio- ffltśfbą .syiinpailyę dla u u i t i  potl- 
skiid.po. Z -zaldciw/cileciioui meg-ę stwicr.cUzie, że 
hr. Gzoi-n-isł,' imEisj-azcięzniio jarlon z n îjwyB.Mtmsej- 
szytcb tona źiMejsiz^-cli n.ę/jów slkinu, w niknął zrn- 
polnle w iuiiter:C,y,e ooaakŁa, Karola, i w łą jo  -aoib-Ło 
'dośbiTŁ-e lapmawę z kiotiu)ieaz-n,o(śc(i nouswfiąoaajrtSai sprsu- 
••wy poŁskioj * uitŵ zg!! ędaitonican żyynoitnydh inite- 
uaiaSw PoftaEti i z  poK era ipicBizamlciwatniejm z.uskdy 
j.-cósl.rej 'Sfuwcrrurnoióciii. U dział p rzedstaw ‘cic»!a 
państw a poisiiieyo w rokow aniach w Erzcściu 
L itew sk™  byłby  dla rządu  polsk ieąo  i narodu 
pclsklego, w szak  idzie tam  o po lską spraw ę, 
dow odem  życzliw ości m ocarstw  ceałraknycfe i 
porz.ierdzeiiiom  fak iu , że państw a cen tra lne  u- 
zsiają kousekw eneye, Jctóro wynilcnęly niezbi- 
ie z u tw arzenia  sam odzielnego państw a po l

skiego.

r u d h i m a n n  w  W a r ś z l w i e .
ila iennik i w arszaw sk ie  § 31 gnidiića 
Wózc-raj w drtrólzc z Bnześoiiii I. N ew skiego

Za't);*7ynp.ł .iIQ ty’ .̂V;i c m.ly nyfji "7 f̂jrurui ty'
urzędzie do spnaiw z-agraniiczaiyob Rzeszy ni-e- 
nucMkaej oksc. Kuidaicmn. lliędizy godziiną 3 a 
5-t.ą okso. K lililman.n odw iedził członków  R a- 
d  y  R  e g  o n c y  j n  e j. N ajp ierw  zliożyl wiizyitę 
Zdzi-iK wowu Ics. Luboiniirsikio.inai, potom p. ifó- 
'Zefoidi Oafnowskdonru, m SSĘ tifo  va& .T. E . ks. atr- 
eyblirilmpond d r Kaloowaldomu. W izy ty  u każdo- 
dego z (.-zlionków Rndy RogoimYjnej t r w a ł y  
o k o  I o p ó ł g o  d z i n y . Rozmiawy dólyczyty

Bolszow; -y zaftza^-liowall rząd ukraińsk i ag i ej-ważniejszy oh ak  uaJnych fęwarw jKilakie.].
facyą ra-u;-c-dr.ą n a  U krainie. Ukraińslii 9 r iero-1złotoiko^tee R ady 
ta ry a t GoneTaLny i u k ra iń sk a  R ada nie są mi a- : “N-Tzeń zasadniczego znacz cnyi.
«owi:-’e pod względem  społeczm-yłn ta k  rady.

R egencyjnej 'wyitwTi -szereg

kaln 1 , jak  rząd  bob ze. wiek i. N a U krainie ro j 
wo.l tą dcnyc-li.zris ‘-lnnc-nty m ieszozań. kie. Pod 
wą-ly wcm bc-biew ików  ulw-orzyly się n a  U krai
nie os .i.t.niemi ozasy rady  robotnicze i chłop- 
•iki . p rcpagu jące  program 1 Apolecwny bobaew i- 
ków. S p inw iają  one dużo k łopo tu  obecnem u 
rząd,. v. i ukraińsk iem u. Obecnie fcocrą się roko- 
Y.iaTii.i, rnó 1 'y  G eneralnym  S ek re ta rya tem  11- 
kraiiiŚKim a ń-yżej %%-yniicn.'onemi radonu ; 
icli ul;f>m i lin nastąp i z-apcn-nc poiozuiniciiie 
mieidzy U feainą  a  RoSyą.

.Tako bardzo korzYo ‘113 objaw  przem ian poli- 
ty*- pych w \ ‘emczech uw aśn  dyj.lom ato wie- 
wci ki zajścia, w obn/.ie W szechniem ców i anek- 
gyanisiow . Yie<iaHYTno jeszcze pow ziął Oafcnrar- 
Icea-yercin rczrh rcyę w starym  sty lu  aneiksy(3- 
nteŁH8m viti. Z p ro ic-tem  pi-.( ”  utworzeniu 
liaństw a j:oi£k;ego. Obecnie, pod -wpływem po
ra 
sil

w-su» ; j;:/d i?8dy legen^juej.
Z W aiwzawy dor.c.szą:
W yjaad  ezioniiców itaidy Rcgou-cyjuicj do Boir- 

lina  i JSiieśnia iut»tą-pi dopiero po ('ntyra stycz- 
tiiia ł>. r. Dziś joezozc ostateczny isnaitn  s»e jast 
ratalony. Dowiadujorny ę, że p-Rk-óż do stclio  

N*io*f/ioc 1 Aus-tryi cdko-Ią w.-z}:,c.y trzej cztai-
kowic 1? •' ItogT-iiicyjcc;.

W a r u n k i N ia r r iie c .
vieL c. k. Biurn koresp.). 1

P etersburg , 2 'Stycznia. 
(Pat. -Vg\). B iuro ipwYSOtwe kotrnklirj-iaitu dłn 

spraiw zatgirtjm-i-CK/fljpah <lcir«o#h
N iem iecka d e teg ae ja  w Erześcisi I liew skini

‘- lrv ,.I , U 5 s &  ,„ lt r, w B M fc ta  L i S ^ - r o s y j s k i e j  d e .e g .c y . |« p » y e y e ,  
fen,, n astąp iła  gnm tow na zraiaua poglądów  w zaw ierające dok ładny  plan niem ieckich w aniu- 

ubozie anek«yciiistó*Y nraurrieckich. Obóz ten  ków . Nioraioóki nzą-d znpe;wnia. w tynn doku-
)0TT^n że p o lity k a  nnejfccwai, że m asy lu d a n e  w ICnrlandyi, Polsce i

Bo 1 nnumna-llollweg-a 1 Hertlinsta b y ła  dla inte •, • • - . r- . -  . T « . • ,
rasów  państw ow ych Niemiec leorzystaą. Zwia- i . “  1 Ĉ SCI fcsfm1u 1 ?niIa,,t ośw iadczyły
na no.stro.jSr ob jaw ia sie w pra -io anćksyoni 8I« Ja i  za sw oją po lityczną niezaw isłością, i u
stycznej 7. o sta tnu  h dni Można mieć wobec te- i rząd roisyjski -staje na, .:
Sp> niul/.ieję, żo w Niemczech nastąpi konsolida- 
c y a  stronnictw polifycznych SR p«>dstawie pro
gramu i-., Hertlinga, który zgadza się 7, pro- 
graniem hr. Czernina.

U.Kuaharz;wsh] w  wis
Ciel. C. k Biura koresp). ‘ ■ .

ttl-eł 2 stycznia.
ToeŚikn Ag-owya i>rai owta d ,unosi: 
jW. poniotlzraJÓk e d w y t  p rezyden t msiniRti-ów 

K u c h a v z e  w ^  k i  o 10 ramo dUnisizą wfej-pn 
lun. Ozora;* o u h  0  1-ej odbyło się k u  czci gościa
śntriid inie u Geonti-yi. — "" H

ftoąnofofiaii,, 0 godzinie 3-ej zoiskii R. K ucha- 
jCttwski P’ zyjr,;y przez oesamza: ma audyefn-cyi 
Auuyencya, tawaila i-rzy Łwadnamae.

W i-iąyu iSail*jfie i;,łku i wliodiu z-io-żj 1 p. Ku- 
cicnzaw skl w-ky.ty u :-cti.Ygo szeregu olityoz- 

osob .itcaci. \v e v,-f occK o g. 1-ej w połti-
tunie odbylj się śniadaii,;.p u jir_ Lnnckcnoiiskie- 
S'0, w k tó rem  wzkAo -udział wielu ipóMffiołi poli- 
-yków. Por-ołirdi1' 1-i’waly dnjcj wizyty i kom- 
l‘enjpjc,ye prezydenta a W ^

Odjeżd-za, z Wii-dnui Jz-sia.j p<opo-ludniu.

sriainiwiyku sStrr.o- 
aa.umaY Letni-i naaotdów', o trzym uje tetraiz wyrarz 
woOi uraiodtu poM dtg-o, Istewdliiego i ło
tew skiego.

Rosyjska. dclcgTWjya odipowiotlizkła, że nie 
m oże-uku ć zr>:'-‘i:;.' u-eli, k tó ra  na-tą-fibi pod 
naciekiecj -syduaicyi w ojoirmo-j.

Rada. r-ełii-om-otaników toJow^tóh p rzy ję ła  nie- 
nuectk e ośwduldezenie do wiado.iiiiośoi i w m -  
poinlotśoi za.łiwiewlizila iskineiwioko rosyjskiej 
deletg-ac.yi.

Na jHoi-wjtzc-Jin p-neódćłzanim ka-.fercTicyr. cuia- 
iv,'iiją,ocj spraw y jeńców  wojem-nycli, towarzysz. 
■róJok założył iw otast w  imieniu noKyj-s&Lpj. de- 
-łSaieyi praoców uw ięzieniu mieckynarodOtwych 
3,xD J‘łó tó w  w Niemc-zeoh,

W szy st^ ;0 dokum enty  będą <?pidSkowane 
dzisiaj.

m i i i i t o  1) n i n a t ó d i
(leL C. k. Biura koresp.).

^c-riin, 2 stycznia..
W spraw ie tym czas- wogu wymkni 'rcAowar. 

brzeslkicli pisze »LokaJ ^4uzeiger«:
Rrz&dewszyslkiem uderza to , że n:e zMyuię- 

.fjkfe m ocarstw a cen tra lne  le c i  przedstaw i; icle-

zujppofeiie pobitego gfiuńtśtjm uo-syjsiitoga 'poflter 
wili żądiamk, na k tó re  rnocaiiisitwa centralnie 
zgodiziły -się 7. w yjątkiem  k ilk u  p tn k tó w . Tlowi 
w  ten . zajsadmieize m zstrEygnięcae, k tóne wia- 
2S 'i  iiKis będizńe i  p ed  imnyimi względdimi, a. więc 
może się -dla; nas -oCuazad fafcirlnem. LNayróiCEa - 
3Uwo sifios-iiau-lony.nnilt' z ipewiRKOŚ-cią d-ają nam tę 
mictżżiwio^ó/ i'® odizyislkaimy jiekfą sw obodę dzia- 
Inwua,. Biugaiiom-y ;ivięc 'WStray-nuać s,ię »  naazą 
kryatyiką, aż  -zoiPaiozysny, ozy m>*nste- te będą 
wyizyiskane. N ie -c-lucerny jc-dn-ak poE-oisltaiwić ża- 
•Bmpej wątpli,wciśró 00 do- tegc’, że  dotychczaso
w e brzm ienie pu:nildórw. diotye-zących oipró-me- 
nla i&ibszjasrćw okupowaiiiydr, nie d a  się l i te y -  
mać ;w mor-y. Iatadyją ofiwkaidiaz-enty Kindaindyi, 
L itw y i Tmfkvijt, k tóre  mmogną .wysiląpić ze ,®wńa- 
,z.ku pańsku a, .iMSYj-sniegio. Ja* ' n ięc  nzec-zą, 
k tó ra  Krę ssimu iprzerz isię uc&u.fai®, ic  Itc&yanie 
imi074 te absŁaay -nnc.ycłitósŁt opróżnić i to 
ju i  ęiotflcizas iiazejmu.

>V-ctasisicho Z,tg.« .zimratea- si.%*przecśvv przyłą- 
ezcnlit g ranic znych ludów  m syjsliich  do m o
carstw  coi?trafnycłi, .pootowaiż -p-v'.ez t,o w yni
k łyby  mionstsime sta:rcii. -jjoliiyczuo.

P a f la in e n f j ł łs y s ta  n l s i i M i

o rakc& jufiifith B 9't? :o  ^

rozw ażoną odpow iedź, skoro  ty lko  w arunk i bę
dą oficyalnle wrę< zonę. L łoyd George us+alił 
w łaśnie aw ó;. wyja-zd Kła Ika<noyi-, ab y  z Ole- 
iiriw ew u .nakoiwaó nad  tą  sp raw ą.

Zaprzeczenie R eutera
Londyn, 2 stycznia..

R eu te r dow iaduje się, że niepraw dziwem jest, 
doniesien ie „M .-ndiestor G uard ian11 o rzekom ym  
zam iarze L loyda G eorgea, by udać się do F ran
cy;, celem naradzen ia  się z Cleinence-au nad  an- 
s i.ro-węgLCTski>n i mieck im i w arunkam i pokojo- 
wymi.

Hola s l c y  a n n e l s c y  z *  [-Q o j e i ? .
„D aily  Nows“ donoszą: 0 ' o;:owanie ogólne 

kongresu  robotników  angielskich dało 935 gŁo- 
sów  na, 17.eez program u pokojow ego H enderso
n a . O jnzyeya, spadła  z 254 głosów  n a . 12. H en
derson w ygłosił 4-godziim ą rum rę, w k tó re j o- 
ś-wiadez.ył, że nie pow inno być ani zwyciężców, 
a-m zwy-ciężirarych. Odnosi się to również do An- 
giii.

(.lei, 6. s. Huna UernfD.
Londyn, 2 styeznk;. 

Dfotonnoki dteiWfWiz#, że w ydaiał Y-yłcoTOarczy 
IsalMjd robo-tmezoj -i pasłamctrdiyny kwmitet
kic»ri*gres4ii atioiwasa-jfłsiaeń zaiwoi!or»vycli -po kom- 

;,Nene F re ie  Prc-sse11 w telegram ie z R erlim  fe::*n;cyrt, •oidlbyŁc-fj w nkąteik, usieli roiznrowę z 
przjTwnsi w yw ody «o rokowa-niach pokojow ych 1 j .i-a/.ydentem m łnidtrów Ll-oyd-em Geoirgom w
pew nego p arlam en tarzysty  idomioctkie-go, k tó iy  
W spraw ach polityk i ■'agraniez.nej cieszy sie u 
z-naną pow agą. Pairlamcntarzy.zta ów pow?< dział 
pom iędzy innomi:

„G dybyśm y obecnie zabrali s ię  do stw orzenia 
pokoju św iatow ego, to równie i w lym w ypad
k u  nasrz -inlcuos w trw ałym  pokoju z R csyą b y ł
by  w iększy, niż Interes ci- do jakiegokolw iek 
te iy tw y u m , k toro  -.Y-ojna oddala  w ręce mo
carstw  cen tra ln j’cli, gdyż rlK>dz:łoby nam  wte
dy  o to. ażeby  położenie polityczne św iata  zmie
nić. Teraz, gdy  n ieste ty  musimy bezw arunko
wo liczyć się z wielką w ohią z Anglia i \m.07y- 
ką n u ż e  aż do gorzkiego końca, po trzeba m in  
dcb"ych‘«lcsH!ikóvv z R o srą , k tóre  będą bardzo 
aku ieosną  bronią przeciw-ko jiraszym  wrogom “ .

T u r ™
(Telefonetnl

W iedeń, 2 stycznia. 
,,H. W. T agb1 . t t“ ilonosi z Berlina.

- Ta.-r.cki n astęp ca  tran u  V'aV;l r d i i iv i I . fRT.il; 
•wyjechał '-wczoraj wieczorem z Berlina w raz ze 
św itą . N a •zapraszewio cesarza AYillielma zwie
dził n astęp ca  Ironu tu reckiego  front, a  następ 
nie  baw ił incognito w Berlinie przez, 10 dni.

Zasti-pcy „Voaslsche Z eitung11 -oświadczył w 
spraw ia rokow ań pokojow ych:

Są da m y n ietykalności jtcry-toryalaej. tudzież 
udigijnej naszego kalifa tu  Ż ądam y możności 
rozw oju gospodarczego i zabezpieczenie naszej 
narodow ej i religijnej kuL ury .

U strój państw ow y przebudujem y w edług za
sad  europejskich.

ineairtffl-yaJu k^r.fe-roncyi ro-bO'inic,z-ej.
L l o y d  G e - a '- g e  d a l ilópiu:teiioy; dio arozu- 

niemia, że rządy  sojuszników  zc.pew ne dadzą 
Rosyi ja k ą ś  odpowie Iż na niznd.-eką prejrozy 
cyę pokojow ą. Buzy oia.arwfe-n.ir ro!ó;w jmikojo- 
-w.ycli i wioijcinmych .peidkreókS Lk-yd Gettrge, że 
rząd uw aiża-3'ę -za. acłbowiązniny dzia łać  w poiro- 
'ziKiiiani-u 7. rządnini sjjr-zw.ni-ąrzonymL Dodał 
z nsró.dióeiin, żo Aniglkr >r ypctuw a cizaick-odeła- 
ryitsikic-j mn-tsi jnejpńcmać nządi fnatrucnisiki k tóry  
‘rf.tprouc-nk.ije cały n-wód fraaicriótki, gdy
'-ideyaSiści tyłłco ą e n n ą  gm pę lud®.

f t e r a d y  k z z r f .
• (Ir-, a. «. LH-no - - . ‘.F

L-omlrn, '2 slyczida. 
i R-iffsi-firiit pKurlaime-nitai-my »Dally Ohr-onicle<- 

'piszo:
W ko lach  rządow ych u z n a ją /  że nropozycye 

irzess.ie są pew-nem novum . k tó re  trzeba c?i 
jyalislp p rz jją ć  do v, ia-’o-r.ości. N aw et o g r  u i-r « “»• • - . - ty ~i ‘ ? » . .
<i7.'one p rzy jęcie  form uł rosy, -kkó j»/.ez hr.- 

zornlna- dotwlodizi now ago uisposobionia. Mię
dzy Anglią, F ran cy ą  a Sfaiutmi Zjednoczonynu 
: W łocham i je s t już w  to k u  w ym iana m yśii w 
tej spraw ie.

S ttm tW JK s S l M ó *  I R j & n c z a W f l .
('leL o. k Binrs kr,t#p.)

A m sterdam , 2 styc?,nia. 
„D aily  Tel.;graph“ donosi z ótowego Jo rk u : 
Z ostatnich depesz z Wkaszyngtonu w ynika, 

że w razie gdyby m ocarstw a centralne zrobiły 
form alną propozycyę pokojow ą na ogólnej pod 
staw ie: bez ancksy i i bez odszkodowań., Stany 
ZjcririiOo.zone 1 koalicya pow inny dać n a  n ią od
powiedź, k tó rab y  Niemcom odebrała  te  w szyst
k ie m oralne korzyści, inkieby m ogty osiągna.ć, 
g dyby  koa licy a  przeszła nad  tak ą  propozyoyą 
milcząco do porządku dziennego. W tlsen bada 
doki .'dnie p ro p o zy c je  brz-ekie. Panuje ^a.pa 
tryw anie, że w razie dokładnego f for iinowami:.. 
proj/ozycyj pokojow ych dana będzie -odpowiedź, 
w k tó re j raz  jeszcze przedstaw i się s y tu a c ję  so
juszników  we w szystkich szczegółach.

J a k  słj ehać, W ilson poznstnje przy d ecy z ji 
•mebnania uazialu  w rokow aniach pokcjow y ih , 
dopóki n ie ma pow odu cło pi-zyjęcia, że Ni, -cv 
są gotow e odstąp ić  od  swoich m ilitarnych e 
lów. Jeżeli dotychczasow e pronezycye poRo o- 
we niem ieckie zaw ierają w te j spraw ie k o n k re 
tn e  zapew róenia, to  rząd  Stawów Zjednoczo
nych  zrobi w szystko, aby  spow odow ać zw ołanie 
k o n fe ren c ji pokojow ej.

I S a j w i f c e  a ł a ł ę s t i e r t e
„T im os'1 donoszą z W aszyngtonu:
S ek re tarz  stan u  d la  sp raw  zagranicznych, 

L a  n s 1 n  g ośw iadczył wobec dziennikarzy  że 
nie potrzebuje daw ać kom entarza. d.o dekla ramyd 
hr. C zeniina w Brześciu Litew skim . P raw dcpo- 
debu ia  n ie  n astąp i wogóle żadna cdpew ifdź o- 
lizyaina. A m ervka jest zliyt zajęta staraniem  
Gę o m a.tervaly w ojenne, ażeby zw racać uw agę 
na długie m ow y z pogróżkam i. A m eryka nie my
li o Podjęciu rokow ań, dopóki nie przem ów i 

b łyszczący miecz i dopóki nuTÓd niem iecki ni* 
pozna -.brodni swoich l;ieror'i)ików  i r io  da  z? 
nie odszkodow ań.

r o r s t y i u a n l a  z a  p o k o j e m ,
„Yetssische Zeitung11 donosi z Gen w y :  
„3’em ps11, -oigar. -rządu fraiincuskiego, oblicza, 

że rv konsty tuancie  m ają soc-valni rew o lu c jo 
niści 227 gburów bolszewicy 120. kadeci 12, a 
przedstaw iciele obcych ludów f2 głosy. Byłoby 
dzieciństw em ,'salbo bo:;śiżytrcznn 1 r!a irI’n  ością 
dowod-dć, :że spraw a zawarcia stanow czego po
ko ju  n ic  'znajdzie w kon.-tyfuancie rosyjskiej 
v ię lcznści. Bolszewicy i i socyalnj rewoluc.yoni- 
ści nie zgadzają  się ty lko  w spraw ach osób i 
tak ty k i, a. wobec tego nie ulega w ątpliw ości, ż e ! 
konstytuantia; przyjirrre program  bolszewików.

W m t e i ź  k s a l l c y i  5 0  n  t g  r s s y j s K g .
('.tVfł-(onerj;,

W iedeń, 2 sty-cznia. . 
«N Er. Pr,esso«_(]iOTi'OSt z Benljata:
»Lęba9: A-a?.cjgeir« ^donosi 7, g ran icy  «Łwnj- 

•ca'Ć/i-:i:-j:
G abinety  sprzym ierzonych państw  dadzą od

powiedź na  notę ro sy jską  w spraw ie rokow ań 
pokojow ych w pierw szych dniach stycznia  b. r.

S z a d  f tB B to tK i  b ® h  P k t i i :  r e k D l o o j s j  

s o c ^ i n k s .
(lei. c. k. Biura Uuresp.J.

Paryż, 2 gtycauia.
(IL=va-s). C lem enceau w o-be-curokoł ministna 

Pitótosia :iKa.yij5)ł depulaicyę ■zjaćhi.niWBaych so- 
I oyalistów , k tó ra  prosiła o w ydanie soc ja lis to m  
. paszportów  na podróż do P etersburga. Secya- 
itśoi ( Jjicic-tiby Lam prac-scJiwiJztc ;-uvvr.u,ci,u odrę- 
bnegio ąwLoju a  jjrzyinajrnsr-cij bRfciw j^gro «zfco . 
dliiwo stoli tk i.

C l e m e n c e a u  odpoiwkłdEiiał, że 117,na je
_ aliści.

się jed n ak  niczego spodziew ać po  ich

Piikć] 2 Rusyą w styczniu.
..Az E st11 douosi z U lcdn ia .
Gćlv ro k o tran ia  o pokój zostaną pcfuowróe i• * • . I V I D AA1 Uli C' 37 U' U. l7"-Ail̂ Vił> Ul7tliA>Uta. ljXy 11,

podjęte , delegaci rosy jscy  z a /ą d a ją  w yjasm en W m  ,k - f  ^
co de  tego, jak  mh w y g ą d a ć  po . ,j 3»o ny, j<ł* j n je moj e jwdaiak niczego spodaiew ać p 
zeli odpowiedz koalicyi będzie przecząca,

Pew na rzość delegatów  roevj>ikich spodzaewa 
sic że dnia 4 h,  m. przybędzie ,ło Brześcia dele- ^  ^   ̂ b iW U * ej tl M  Ciixira,k te r ,

^  r l;0a ,1 7 l na ro. 'i ż e  w y w ^ to b y  tó n iepożądane sk u tk i w  v pd>
, . , . , . ,(ł ’S7‘ ,®p '‘L-® w ros5r-k | ^ ii  publiicznej kraiju i na. fro-neie. Powiedsioiio-

skich uw aża to  za niepraw dopodobne. j
Dalej donosi „Az E s t1', że wedle w szelkiego

prawdopu-dobieństwa pokój zostanie zaw arty  w
pierwszej połowie stycznia.

•podróży tlo  RosyŁ poniew aż k oi panują teraz. 
1 łiaoityo-zine stosunki. Wtykanie pens:’portów na-

by, żo Fraimcya bierzo udiział w przod-wsł-ępmych 
óbraid&eh nad jKclitminaTyiami ]xTkx5-jio1wyimi, to 
za* mic może być zam iarm i F ra n c ji  z powodu 

I b raku  -poważnych propo-yeyr tjc s tro n y  nie- 
i imzyjaeutiki. Oiemenc. V  jto^likrcśiH w końcu, 

że nie może zezra c4$6 na prośbę Uepufacyi, do
póki sojusznicy nie porozum ieją się m iędzy 
sobą w tej spraw ie, a  niem a żadnych p>ow-odów 
dio pr-zypuszczenia, że 'Aaipatrywuaiia ich zmie
n iły  się od ozu-su ikiemifereBieyi azkotołnoiłanskiej.

P aryż , 2 stycznia.
W Izbie odciZYtał R e n  a u d o i  Lmicniezn ao- 

m ywDsćów oświitdczcmic tc-j treści, że jago  gnu-
— .............   —[ ki  przyjm uje k red y ty  obrony krajow ej, aćt

„  , . . , .. ' ma. ■zatscracionu c o d o  TXistęp«ąwania dyplom n-
K O a U & y o  W G m SO  2K C yi! p O k O |© W 8 j  tycanieig^ rządu, k tó re  n ie  o ityou iada  konieca-

' Maściiam ciężkiej eliwlli oboemej.

Z a m k n i e c i e  s r a n i e ?  

d  ci J ł n s i ł l t t t o  i I t w  ' c i m .
„V-ossi-sehe Z eitung11 don si 7. G enow y:
J a k  s tw k n lz a  „M orning P o s t11, g ran ica ro sy j

ska jest od czw artku  zam knięta dta obyw ateli 
Anglii i S ta no w Zjedncczor.ych.

p a ń s t w  R B r r t r a S n y c h .
''I cl p. k. Icura la r<--fO.

A m sterdam , 2 c ,ycz8iia. 
Biuro R/e-uteru dieinoisi z I/oerdy^inu:
Tutejisziy kureisiiJionideiiit »Mainchest-er Guair-

W iT s ó r s  a  k ! v r s  v a  | a ! s k a .
Sztokholm , 20 g ru d n i..

P cły am basador nm eryuański w Berlinie, Ju 
rne-. W  G erard, ogłosił, jak  w iadom o, łesiążke, 
w  k tó re j opisuje swój czteroletni poby t w Ber
linie. Między innemu pisze p. Gerard, ze Beth 
i.iann-ilollw cg po zr.anej morvią W ilsona z 2d 
stycznia 1317, w k tó re j prokla-m-ow.il niepodle
głą i zjednoczona Polskę 7. diostęjiom do inorza, 
robił G erardow i wym ówki, wskazując, na to, że 
W ilaen pow iedzeniem  swojem chce w idocznie 
razi rw ania  P n is. G erard  ośw iadczył n a  to że o- 
baw y Niem iec są zupełnie bezpodstaw ne. ..J e 
żeli p rezy d en t W ilson mówił o 7jednoczonej 
iwdscc, m e m iał na m yśii Polski Kfe&ryczfltj, 
ale z pew nością tak ą  Polską, jak ą  N iem cy 1 Au- 
stro-W ęgry  stw orzyły , .Mówiąc o dostępie do 
mmv,a, m iał raczej na myśli P o sy ę  i D ard mele, 
a nie zam iar odobTania portu pruskiego n a  rzecz 
P olsk i.11

T ak  opiew a dosłowTiie re la c ja  G erania. Nie 
zbuduje ona, zapewnie e n tu z ja s tó w  polskich, 
którzy urządzali o w ac je  Vvi!.sonowi i konsolo
wi am erykańskiem u w W arszaw ie, p. Hwntm dfS 
Jo  Bo to.

R o ł f f i i k c f  a a s l t t - e ę s i ? R l f c
(’i'ei. c. fc. Bit)r8 ltf,r»fp.l.

W iedeń, 2 stycznia.
U rzędowo d-on-ossą:

y ^ęcnadn i te re n  w n i-y ,  
Zavvieszenie broni.

Wfcmkl te re n  u o in y .
Na płaskow yżu A sin go i w obszarze '-lenia 

Tom ba za drća trw ała  gw ałtow na działalność 
ogniow a.

Szef sztabu generalnego.

■ K o m m l K a l  i M c K L
(hel. c. k. Biura kerosp.).

B. "Wolffa donosi:

Z ac iio d n i te re n  w o tu y .
Gi-ujia w ojsk ks. R-unreentn:

po.l Pasuhamdacty

Co do umów-/ (Nemcinceau mD-ioKuiia' posłom 
so.-ayułraf.yeznyn! paszpu-rtów ,na podróż -do Pc- 
T-grsfbuirg.tr, ośv, i a Jt zenie ,1 ow.i-aJa.. że «V.vialiści 
l>Ovvnim zawczY.ić rc-Yolucyonnc-tów rosy jsk ich ., 
by nie saiwieral. odrębnego jpciko}u, lecz p r a w  
wali- nad1 -osiągniędcm  ogóileegó- -poikoju na

dian« tkwiaidluje się, że rząd  ang ie lsk i w a ru n k i! podlróatwie piiwwa narodóiw co- ko- snwotirzeniia 
pokojow e A nstiO -V 'ęgier i N ism iec. zapropono- uiicuibedaiyeli -gwarancyi i zaęewnm ń.
w aue za pośrednictw em  R osyi uw aża za po-J M risą.e’' rarw zagya^ic? -ydi P i c h  o n , odr

, , . „ * . . , . '  pow; eaz-ial. żo 11 oma nr« do -nodftr.ta <.«o oświad-iv,Tfliv k rok  ze s trony  m ocarstw  cen tralnych  i 1 , , , . . . /i czernoich. k torc  zu..;itziv mz a- \reOatc w.-, szo
tu a  zriecydtr-rany zam iar dać no-iażna, dobrze , cj j /k a

Pod insem H oatlio lster i po.l Pasehend 
ogień działow y byt ja k ii czas spotę: o-. ,iay 
Silny angieslk i w ypad w yw iadow czy na poh 
dniow y wschód od ńlonchy rozbił się. Na g s ł , 
dnie od M arccing w pom niejszych w ałkach roz. 
szerzono 7 \-k  terenow y z dnia 30 grudnia 
Liczba jcócó v i w iękzzyła się o k ilku oficerów 
i 70 żcl.ii-. Ń

G ropa w ojsk n u !e i.-k :- .g v  następcy  tromi 
i ks. A lbrechta: Na północ od P ro m es i po obą 
stronach  Onies tudzież n a  północ i w schód o ł 
St. Mihiel działalność ogniow a była niekiedy 
żywszą.

W sc h o d n i te re n  w o jn y .
Nic atowsgo
F ron t m a c e d o ń s k i  Ml 

szczególnych w ydarzeń.
ic było zadnyci

W fosk i te ren  w o jn y .
W obszarze Tom ba przez dzień trw ały  gwa$ 

tow ne wrdk.i działowe.
Pkrw w ty generalny k w ate rm b try  

!. l i d e m l o r ł l  ,



Nr  2. N O  W  z? r e f o p m a

ł c r a t y  p l s l i l e  0  i n l n y f l !  • 

d s l n i n R P ł R ł i  f f r f l ą  R j u j s M e j p .
Peters .1 mroki sP iucum k N arodow y* (nuiticv 

71) ogłasza n astęp u jący  dokum ent.
O e p t s i n  a m b a s a d o r a - i C s y j i k i e ^ o  

w L o n d y n i e  d o  p. T e r e s z c z e j i k L
Oclayfruwanc dnia 31 październ ika  1917 roku  

telegram  poufny pelnoinoci.ika w Londynie 2 
unia 17/30 p a ż iz in n ik a  1917 rek u  Nr 3.801. ^

>Pt'u"jiitji rui depesze Pana za Nr. 4707. 
Część druga n.; depeszy doszła naę przed  pierw - 
s i ł  i u ą d  pochodzi prośba m oja o pozwolenie 
zak o m u n ik o w an n  je j poufnie Balfourowi, -Te- 
**ein nsuizwyezaj w dzięczny P an u  za tę  infor
m a c ję , k tó ra  dopom oże mi w słoeunkaed) 7 c-lyu 
grupam i. Z g ru p ą  D m o w e r k i h j j f o  mo;e oso
biste stosunki p o p r a e i ł y  s i ę  i wciąż, dą
żyłem  do tego, a u.aJ mać się s tan o *  a ,  
L lóre P an  zajm uje. L d r u g  ą g r  u p ą spraw a 
s-toi nieco uracz ej. YV tych  dniach zw róciła sró 
cne. do innie za pośrednictw em  Zaleskiego, aby 
dc/ręozyc Panu  p r o t e s t  przeciw działalności 
g ru p y  D m owckiego. Odpow-edzlalem , ie  usca- 
lilem z ap ro b a ty  m iau  tery  urn zasadą uiessł unuą. 
że posv.li w o me może l i i  s a n  k  c y i P i  0- 
t r  o g r o d u  hyc in s ta n c ją  pesred ioczącą w 
la rty jn y ch  Słomnikach p< litycznych  i że prze- 

to prośby te j spełnić nie może.
T u te u a e  lm idsteryum  spraw  zagranicznych 

w y s ł u c h u j e  o b u  p a r t y ]  i widocEwie 
zd a je  sobie opraw ę z ich cwyenlaeyi politycz
nej i  z różnic któro w jw o h rą  tarciu  i :fryga 
^ m ię d z y  obu partyam i. G rupa D m o s k i c- 
g o  oskarża  druga o aklosanowu do rozstrzy 
gnięcia sp raczy polskiej w k ie ru n k u  p o ż ą d a 
n y m  d l a  p v ń s  t  w  c e n t r a l n y c h ;  prze
ciw g ra p ie  Dm ow skiego ze sw ej s trony  w ysuw a
ne je s t o*ku rżenie, iż dąży ona z pomocą An- 
*]* Frsahry i A m eryki do stw orzenia państw a 

pcdlk ,‘go. k tó re  »z a  s t ą p ic b y 111 o g  1 o ,w 
p r z y e ż ł o S c i I i C S j  ę*, j.iko  m ocarstw o za- 
cliadauio-c-uifopojsMe. N iechaj poz-weł? ml P an  

y p o w ie d ie ć  mój pog ląd  arobirtj*. P  t e e a -  
d n  y  c h p r  e t e n s  j  j g ru p y  Dm ow skiego, o 
!le one fcPoćraic są, n i c  m o g ę  t r a k t o w e  ć 
z o b a  -  i  W ydaje- mi się n iew ątp li re m , że 
[. rzeszedN /..' cLceny k r j  zys. Kcbj a  zajm ie w 
rc dżinie m u  dó w  europejsk ich  przynależne jej 
uiiejece i w y a » e  niż poprzednio  Zaś n iepodle
głej Pofece flądwmeiiu j « t  jeszcze w iele la t 
” f w  i a ć 6 ’ ę p o m i ę d z y  d w i e m a  0- 
r y e n t a c y a m i :  w pływ am i R o e j; _ z  jednej
s tro n y  i au.drO-niernicckienn % d ru g ie j._ Zaś ró 
żnice f  program ie p o lity k i wewrojt rznej pom ię
dzy D m o r s k i  ni  a L e  d a l e k i  ro są  c la  
mnie n i e  j a s n e .  W ątpię, aby tu te js i mężowie 
s tan u  b y k  tak dobiz .6 o b s n a jjin 'Qiu  ze sp raw ą 
j oJkką, aby  m-ugii kategorycznej s tan ąć  w  chro- 
a is  jednego  prograimu z krzy-waą d ia  drugiego. 
Fudzę, żc A nglia będzie n iocrn^przeprow adzać 
z a s a d ę  s a m o o k r e ś l e n i a  D o l s k i ,
ce-z bez w.-kazania- dr g tego  saewjiokresletwa. 

(Podpis; Nabujccrer*.
»EcL.o Polskie* z 13 giuuln.a zamieszcza z  p o  

w edu og-l.eszen.ka pow yższego dokrunentu  nastę- 
pujące uw agi:

» D rugi te legram  asnbnsatdiarw. rosyjskiego w 
Londynie, N abokow a, do Tereszczenki, je s t 
odgłerrom n i e u s t a n n y c h  i n t r y g  p o l i 
t y c z n y c h ,  p row adzonych przez ty ce  p o lity 
ków  poi. k k h , k tó rzy  zbaw ienie Polaki w idzą nie 
w S ta c h  narodu  polsk iego  i n ie  wr tein, co n aró d  
len w łasną w ytrw ałością  zbuduje, lecz w poia* 
jcm nych kesiscsieł>t®ch dyplom atycznych . —- 
»Akredytow anie* K om ite ty  N arodow e, sówwari- 
no d la  ły c h  koa*za.afct4w i p f w a d *  się je, gdzie 
się d a  i s  Itim się da. uderza się w niob w aż n a d 
to dobrze znany ton . Iu  y n u n e y a  germ anofilstw a 
pod adresem  przew ażnej więlusraości pcbk ic li 
(.lartyj podityraznycli, ty lokro tn i o by ki rzuctrną 
ze s tro n y  n iredom 'ej d cm o k riey i, ze przesłała 
w reszcie zw racać uw agę. T eleg ram  Nabokow-a 

a je  0 «»vwiście dow ody, że imsyttuacye te  z a 
n o s z o n o  t a k ż e  d o  g a b i n e t ó w  o b 
c y c h  m i n i  s !t r  ó w  ! <1 y  p  1 o m a f ó w.

Zresztą kkil-s-kow powtórnie, w ykazu je , że nie 
cayentu jo  się doe-taćecznio w pcL lu eb  zagadruo- 
afcirli {  litye/m ych. Ja k je  g ran ice  obejmująca. 
Polska *mrrglaby zaetą.pić w  p-izyszl«jóv:i R o  
>yę?< Plisay oddaniia P u ls ie  M itob^ka, czy Smo
leńska za Poznań , roiły  się je d y n ie ^ ’ głow ach 
skrniuTch zwcicnn.i-t.rvv po lityk i, k tó rą  w yobra- 

A at W iad. ćfiucimcki. i iitycy  jx)Lc;,, k ió r /y  
zgrupow ani w ckol T. R ady , p row adzili tw órczą 
juacę . i opó! n a red u , k tó ry  się dziś gromadź* 
w okół R ad y  R egency jnej, n ic  m ieli w syw iśe lo  
nic w spólnego z  wr.-tc-bako-sino!eń.'kim: p lanam i. 
Nio znam y treści erdatn iego  memonya^u Dmow- 
sLiego, o k tó rym  rew elacye  pojaw iły  się n ied a 
wno w >ltusk. Siew ie*, nie w iem y, w jak im  sto 
su n k u  trośó ta  pezeataje  do zarzutów , w ysuw a
nych przez Zaleskiego, i w jaikim etepni-u je u- 
«asadnift, n ie  wierna również, czy i  o  ’le  d ok ła 
dnie in form uje o tern w reystkizan N ab jk o w . — 
1 j jy b y  wwm kie oeta tzre  p lan y  D m ow skiego na- 
p raw dę odpowaaidały "wi-uteho-smoleńs-kim kom- 
binaoyom  Stu diuckiego, ja k  najouerg-ioŁuiej 
1; r  o t  e s  (o w a 1 1  ś m y  p rzec in k o  tem u w* 
imę n a tu ra ln eg o  ro sw eju  P okkL

P ozy tyw ną i ważną je s t końcow a u w rg a  Na- 
1»okuwa. S t.m erdza ona, że A ngba bedzde u w r w  
s taw iać  kw estye sam ooikreślenia Polski, 
h ' z  bez w skrzyw nnha je j d róg . —  W y
n ik a  z trg o , że A nglia p jrzynajinni«j do tychczas 
o g ó l n i  k o w o ujm uje spraw ę p o b k ą  i  nśe 
widzi g c tizc iiy  k o nkre tnego  jej postaw ienia. — 
W ykazu je  t*> 'n a leży c ie  w artość w szystkich  za
pew nień kom itetów  narodow ych o pozytyw nych 
p lanach  augicLdiich pod  w zlędem  polskich gra-

ród  sam ych L itw inów  poczyna w zraatać prąd 
p o l o n o f i l s k i .  najm donioj zaś da je  się od
czuw ać na /tmiulzi, gdzie ż y m  są jeszcze t-rndy- 
■'ję roku 1863. ( 'doju ubiegają się tu o zak ła 
danie szkól polskich i m anifestacy jn ie  p rzy p i
nają sobi<? em blem aty narodow e do czapek  i 
/ w itek. Za ich  prg\ ktadeari idą  i księża. L i t w a  
t ę s k n i  z a  P o l s k ą  —  a  tę sk n o ta  ta. rośnie 
u sauiyol1. podstow mwrodu, w jego  w arstw ie 
rcłakszaj. Burze na cy omal izmu nie zdołały  zni
szczyć tego. co stw orzyły  wieki.

[ l a s t r o j e  n a  L i t ; i e .
Z W ilna piszą do >D ziennika N aród DWC.gO't 
W icsć o rokow aniach pokojow ych postaw iła  

i< wę wobec szybkiego już te raz  rozptjzygmię- 
i,a je j 1 su. Ilozpoiządzenic w ładz n  cm ieckich, 
;:k w iadom a, ]W)Wolalo już do życia R adę  krajo - 

r, w k lik a j ..kupiły się  nacyonali-stj czne czyn- 
rk i  tak  -w ano lifw cntaiiskic. P o lacy , B ialora- 
ini, a u . .. d. żydzi, w strzynm i s :ę od w szelkie
go w rtfej udziału i jak  się pokazało , zupełnie 
duszni.'. R ada k ra jo w a skom prom itow ała, się 
ałkow ioie w ebre  m iejscowego społeczeństw a 
upalną niemocą naw et u dziedzinie ekstenn i- 
..c n ary cca ] «tycznej po lityk i, ja k ą b y  pra- 

pięła piow: dzić. W loado radykalniei.-.zyeli 
y w i:1 .v Ik cw rk k k  roapeczęH  się więc n ieba
wem przeciw ko niej m ocna ag ilacy a . Jednocze- 
śn'e zarów no wśród B i-alom sinów /1 a  naw el

Kronika.
K raków , 2 stycznia.

NOWY ROK. Dawno już nie pamiętamy, by ca
la f r ry ro ta  równio, hormonijnie dostroiła się d) 
Nkwcgo Roku, jak w roku obecnym. Ośnieżone 
miasto, umiarkowany mróz ustrzegł o i  niemiłej óla 
oka i zdrowia odwilży. Orzeźwiające tchnienie pra
wdziwej zimy wywoływało pogodniejszy nastrój, 
usuwając przygnębienie. Równocześnie z powodu 
życzeń nc worocznych dobvwa{ się wszędzie gL s le
pszej duchy  1 przeświadczenia, że zmiana roku od
była się w (/.asie obecnej wojny po raz ostatni 1 żc 
zmiana la przyniesie narodowi naszemu pot k  sprm 
wieclUwy, pokój, dający nam niepodległe, niezale
żne państwo polskie, pokój, usuwający bogdaj ezę 
ści- we nasze krzywdy.

Przed południem wczoraj świątynie krakowskie 
rrzepelnim-e były lysiącami wiernych, biorących 
. Iziuł w 1 aboieństwae.li kościelnych- Po [.ol idnio 
i w icczdem  jedni sj-ierzyli nacieszyć się iro job ra- 
zem zimowym za miastem, inni chronili się w ka
wiarniach, szukijąc n er ości pokojowych, nadcho
dzących z Brześcia Łotewskiego.

NA POGRZEB S. P. STAN. TARNOWSKIEGO 
przybędą jutro rano z W ;d n ia  ministrowie dr Ćwi
kliński i dr Twardowski, oraz b. ministrowie dr Ko- 
ryt.iwfki i dr Jiorzwski.

Z POWODU ćiMłERCI STANISŁAWA TAR
NOWSKIEGO prezydyura miasta Krakowa złożyło 
na K B. K. kwotę 200 koron zamiast, wieńca na 
trumnę.

Imieniem Rady miejskiej przestało prezydyum 
kondoleneye Akademii umiejętności. Wiceprezy
denci i mii niem prezydyum miasta złożyli kondolen- 
eye wdowie.

L gmachu magistratu powiewa czarna chorą
giew.

Na ręce Akademii umiejętności naaeezły mie
dzy inneiiii depesze kondolemcyj ie z karmel ary i 
gabinetowej imieniem cesarza Karola, od protekto
ra Akademii arcyksięeia Karola Stefana, ministrów 
dra Cwklińskiego i dra Twardowskiego, uniwer
sytetu lwowskiego. Zakładu Narodowego imienia 
GsoJiińskieh, Zarządu m. Lwowa, rektora dra 
Becka, prof. dra Porębowicza i wielu innych.

Osobno nadchodzą na ręeo rodziny bardzo licz
ne depesze kondolencyjne 7 całej Polski Akademia 
umiejętności w Krakowie wysiała do rodziny ś. p 
Stanisława Tarnowskiego gorące wyrazy wsr.ólczu- 
cia i  powodu zgonu długoletniego jej prezesa.

Z powodu zgonu ś. p. Stanisława Tarnowskiego 
wydział Krakowskiego Kolo. Towarzystwa nau
czycieli szkół wyższych uchwalił co nasłępuje‘ 
Zwrócić .się do członków Kolo z wezwaniem do 
gremialnego udziału w pogrzebie zmarłego,, prze
siać wdowi -po zmarłym rektorze i profesorze wy
razy współczucia i złożyć imieniem Kola kwotę 50 
koron na Ii. B. K.

MINISTER DR ĆWIKLIŃSKI udzielać będzie 
posłuchań jutro po południu między godzinami 4—5 
d g n a c lu  krakowskiego starostwa.

DODATKI DROŻYz NIa NE DLA FUNKCYO- 
NAftYUSZÓW TRA'1 WAJGWYCII. W piątek od
było się w mieszl.aniu prezydenta dra Le<o posic- 
dzocio oz Laków  krakowskiej Spółki tramwajowej^', 
na którem uchwalono dodatki drożyźniaae dla 
wszystlcich urzędników i funkeyonayuszów  tram 
wajowych

BRAK MIĘSA. Z powodu dotkliwego braku mię
sa, bardzo wiele rodzin musiało w dzień Nowego 
lir ku pościć. Mięsa zabrakło nie tylko w domarh 
pryw atrych, ale i w niektórych restau rayacli. — 
Z kół foehr.wyib zup.-walają, że brak t-en jest tylko 
przejściowy, ponieważ spędy świąteczne nie dopi
sały zrpełnie. Po świętach spędy poprawią się tak. 
żo mięsa wstarczy dla wszystkich.

KARTY NA MARMOLADĘ. Z dniem 1 stycznia 
b r worowac!/ rao w K.mVowv' Karty dla kontroli 
spożycia marmolady. Karty te  będą rozdane we 
właściwych biura-di okręgowroh wr dniach 5 —7
b. fil S t m  i niżej lat 11 i osoby ciężko pracując 
otrzymają także kartu  dodatkowe.

Wojenna Centrala handlowa posiada do dyspozy
c j i  magistratu 17 000 kilogramów marmolady, któ
ra  lodzie rc zdzielona miedz? konsumy i sklepy.

KOSZTOWNY SYLWESTER. W noc Sylwestro
wą wymiemono w hotelu Saskim w czasie zabawy 
przez „pcmylkę” pani K, selskinowe futro, warto
ści 15.000 koren. Futro to zabrała podobno jakaś 
„roztargniona11 dama.

Z  k r a f a .
T ARKÓW, 2S grudnia. (Komitet objwratelski dla 

spraw rolniczych. — Powiatowe zebraniu K ókk  rol
niczych. — M aki na święta. — Konfiskata węgli 
nfiujskid). — Wieczór lYagnera- — Ś. p. Stanisław 
W. źr.iakc-wski;.

W cfctatnich dniach przed świętami Bożego Na- 
rcdzi lila odbyto się w niszom mieście objwratelskie 
zet ramę małych i wirtkich rolników, celem zasta- 
ncv ic iła  tlę nad ochroną rolnictwem Poseł Witos 
omówił sprawę Centrali odbudowy kraju, poddając 
krytyce gospodarkę ekspozytur budowlany fi. które 
dc tycbczas kraju nie o Ibudowały, lecz, co gorsza, 
tej cdł udowie przeszkadzają i przynoszą szkodę lu 
dne ści powiatu. Nie chcąc być gałosł iwr.ym, przy
toczył mówca cyfry z okręgu jednej ekspozytury 
budiwlanej, która podobno najwięcej ze wszystkich 
zrebiia. W okręgu tym, składającym się z trzech po- 
lityw/riycłi pcwiatów, w czasie wojny zr.iizczo.no: 
dc.inćw włościańskich 3.201, stajen 2.500, stodół 
o ! 7 i ,  razem PJ.8Ó4 łimlynków. Pod koniec czerw
ca 1917 roku s.uni wcubieiele odbudowali demów 
9C4, stajen CG7, stodół 2.334, razem 3.965 budy n
ków' podczas gdy ekspozytura zaledwio 455 budyn
ków. Idzie z tem w porze udzielanie zali :zek; w ar
tość zł udowanych i rozpoczętych budynków obli
cze no na 10,551.000 K, wypłacono 2.910.000 K. za
lega 7.011.000 K. W linlszym ciągu on, iwil mówca 
sprawę aprowizacji powiatu, zasiłków i wynagro
dzenia za por uczony zakres dzialarda.

P, Sube/Iak, jako prezes Towarzystwa rolnicze
go w Tarnowie, omówił suhweneye na maszyny 
i narzędzia rolnicze. Towarzystwo rolnicze ma za
łatwić nycli 300 p )dań, przyznających rolnikom od 
33—GC% opustu, lecz namic-sł nictw o doły;hcras 
subweneyj nie nadesłało.*'Poseł H atakLw hz poru
szył sprawę odbudowy, podniesienia cen zboża 
i wywr zu drzewa. — Ks. Moryl krytykowai pracę

Centrali i postępowanie inżynierów przy odtudo-
if Po dyskusji wybrano komitet c>bywatelski dla 

ochrony* spraw rolniczych, do którego weszli pp.: 
;h . cl Witos, [-oseł Mats.kiowicz, Subtjrlak z Lisiej 
Ci ryt kfc. Paryło, Chilew.ski z Rzucliowy, Tyrka, 
wójt z Pc-icby* Iładlnej, Słowik, wójt z Dąbrówki 
Szezt panewskiei, Włodek, wójt z Łękawicy, Kory- 
towski z UniSiiOwy, Rtigiec z Janowic i Bator z Gu- 
mnick. W kcńcu u-tał1 się deputacya zebrania do 
radcy dworu Reinera, z prośbą, by zarządził dalsze 
ur/ode w ar.-ie komisyi ,lla świadcz s i  woieiinycli- któ
re na i a z ic- ustały zupełnie

P s ia  21 grudnia b r. odoyło s.ię powiatowe zebra
nie Kćh k rolniczych, na- którem, prócz obu posłów 
z okręgu tarnowskiego, zjawił się p. Dulęba z Kra
kowa inr niem głównego zarządu. Po przedstawie
niu przez ks. Pterylę dodatniej pracy Kółek w ca
łym f(*w iecie, poseł Witos omówił przydział eukru, 
w*kazi*jąe na nadużycia w tej dziedzinie i podno
sząc fakt, żc iirżcdzidorry cukier wywożono do Wę
gier, sprzedaUa.no go łnirtowniwoia, którzy za 1 k i
logram brali po 27 K. Podczas zebrania odbyły się 
fachowe odczyty, poczem zawiązano Spółkę dla 
wykupu bydłu i trzody* chlewnej, na Którą złożono 
w udziałach kilka tysięcy koror.

Oczekiwana z utęsknieniem m ąka na święta nade- 
.c/.lu. Mieszkańcy otrzymali p o  1 f u n c i e  n a  
o s o b ę .  W sklepach rozgrywały się dzikie sceny, 
bo mąki dla wszystkich ni-; wystarczyło. Ciekawi 
jesteśmy, czy bezrolni mieszkańcy Rzędzina. otrzy
mali mąkę, z powodu której kobiety w liczbie 1 109 
udały się do tutejszego starostwa, które było bezra
dne wooec tej ruzpacznc-j procesji.

Oncgdaj ministerstwo kolejowa skonfiskowało 
n i.,stu rfl wsjShiów węgla pruski :go, zapewne po 
to, by jc dać iuntmu powiatowi. lFprawdzie dzięki 
staranie in t urmistrza dra Tsd-ila m k ito  otrzymało 
pewien zapas węgią krajowego, który w ystirczy na 
czas j:-Ki'ś, lecz tc^go roizaju  konfiskata jest w wy
sokim stopniu bezprawiem.

Staraniem ro l.liwngo Towarzystwa muzycznego 
odbył się dnia. 20 grudnia b. r. w sali kasynowej 
wieczór \Vagnera, na którym profesor dr Jad ii 
mecki z Krakowa w /glosd odczyt o twórozości 
i ideach Wagnera, a pp. Tenmieka i S*ępuiowski 
zilustrowali śpiewem dzieła wielkiego twórcy. Nie
stety, prawie wszystkie arye były odśpiewane w 
jeżyku niemieckun.

Tuż p m d  świętami Bożego Narodzenia z.mrrł na 
udar sc-rcn ś p. StanbPw  IFoźni.rkowslci, major 
57 j i lk u  piechoty, komendant stacwjny w Tarno
wie, licząc lat 71. Zmarły całą karyerę wojskową 
spędził w 57 pułku piechoty i nie mogąc z powodu 
braku zdrowia iść na front bojowy, do którego się 
rwał, objął ważre stanowiiko komendanta stacyi 
w Tarnowie, na którem to stanowisku zyskał po- 
wśzecbLy szcunok w gzerokich kołach naszego 
miarta. Kondukl joogrzebowy prow edzil ks. infułat 
Birmicki w asyście duchowieństwa. Za karawa- 
ntm, of wierzonym wieńcami, wśród których znaj
dował t-ię wieniec o-J jeńców rosyjskich, których 
ś. p zmarły był ojcowskim komendantom, p-ostępo- 
w. ła rodzina, reprezentaeym miasta z burmistrzem 
clrtm Ttrtilem  na czete, korpus oficerski, liczni 
urzędnicy i liczna r/e  za publiczności i żołnierzy*. 
Nad grobem przemówił w* podniosloch słow.icłi ks. 
biłczewsKi, Kap»elan wojskowy, po-lnosząc miłość 
do żołnierzy ś p. zmarłego, oraz porucznik Mrożek. 
Po oddaniu salwy przez oddział żołnierzy, zwłoki 
spuszczono do gTobu.

POMYSŁOWY WYSTĘP BANDYTÓW LWOW
SKICH. Częste rewizye i obławj policyi dają s.ię 
wielecznie mocno odczuwać włamywać*',om i ban
dytom lwowskim, którzy te i. postanowili swoje do
świadczenie i niebezpieczną pomysłowość zużytko
wać na innmn terenie. Przed kilku ly*godniami sie
dmiu notowanych i znanych polisy i osobników, 
przebranych w m u n d u r y  o f i c e r s k i e ,  po
jechało do Kielc, aby pod osłoną unii .u nów doko
nać szeregu -włamań, napadów bandycki di i wymu- 
szt-ń. Kieleckie władze wojskowe przyarositiw ily  
bandytów*, z których jeden używał nawet odznak 
kapitana armii austryaekiej. Ale przemyślni bandy 
ci zl it gli z aresztów. Tolicya Iw jwslca, zawriad-i- 
rciona telegraficznie o calem zajściu, poczyniła ró
wnież poszukiwania we Lwowie cebra przytrzyma- 
tlia, '/dirgOw.

I  L i ó i e s Ł t ; * }  P s h i k i e  o .
LBĆWIDACYA SĄDÓW NIEMIECKICH w War-

sińwie, łK itncT  Warszawski* donosi' Z dniem 
1 styczńia 1918 roku nowy odłam są łowni et w*a 
okuj ac-j jnegr reorganizuje się na rzecz, sądownic
twa lndHwsko-pidsl.Icęo.

Z dnir-m rym mianowicie ułega likw tiacyi cesar- 
sk c-iiifW ek i sąd okręgowy I. w tZarszawie Btar- 
ny), który furikcyonor/ai w liczbie dziewięciu wy
danie w. Zanliart są lu  tego, utworzony bę.l/le je
den tylko wydział karny przy cesarsko-niemieckim 
sądzie ckręgowym H. (cywilnym). Przewodniczą
cym t< go wydziału będzłet sc.dzia dr Urban. Do 
tycherasowy r-ędzia nadzorozy ulęgającego likwida
c ji sadu, dr Krosta, będzie mianowany sędzią sądu 
mijwyżrorgo w nowo utuorzonym czwartym cesar
sko nem icc'dm  senacie c> wiłne m.

Ccsarsko-niemkcka prokuratura przy cąd/ic o 
kręgowym cywilnym wy k o i  cza ć będzie sprawy, 
kiciyeh p/zostało około kilkaset-, praca tego wy
działu obejmować będzie nie tylko sprawy war
szawskie, bez ró* rież nic lokończone sprawy no 
zlikwidowanych zadach okręgowych grójeckim 
i pidiiif kim.

Por Rdzenia w wydziale karnym rozpoczną się 
ciiiia 12 stycznia. Praw e skrzj*dło pałacu P a ta , zaj- 
nuw ane dotychczas pr/ez karny aą i okręgowy 
L j  rc kuraturę, w dniu H stycznia oddano będzie dc 
d jnpczycji k.rółewsk'-poLldch władz sądowych.

J  POL3KOSĆ EWANGELIKÓW. Z Warszawy 
donoszą: Władze niemieckie nie chcą pozwolić na 
powrót supciintendenta gminy ev angoliokiej augs
burskiej, J. Burschego, wywiezionego stcego czasu 
przez rząd rosyjski, a przebywającego obecnie w 
Sztokholmie. 571.0070 niemieckie starają się nakło
nić superiiitcndenta Bursclmgo, b j , albo zaakcepto
wał narzuconą gminie ewangelickiej przez rząd nie
miecki ustawę, albo też zrzekł się godności inten
denta. W clm tych wypadkach ri«t-»don Bur- 
Sche Zajął stanowiiko odmowne. Fomimo to siara- 
nu* władz niemieckich pod ty® względem nie usta
ją, a Ja)wróć suneriutendenta. sfery nięmie ki- cajr-
nią zuPżnym od spełnienia pop u odmo wymienio
nych warunków. Ze strony Niemiec do * tokbolmu
w tej właśnie sprawie wydciegui iny jest p. Clei- 
nów 3naft* cenzor y ft-rśeorok'. tVarszacvskie kola 
eu auaclickie są zdani i. że niema nawet mowy 
o tem. aby intendent Bursche da] się nakłonić do 
ij*czeń idrmieckich,

Środa, Z  S tyczn ia  ta rć

rzył si ęz kilkoma pustjm i wagonami. Dwa z tych 
wagonów uległo z.inszczeniu. Z podróżnych pociągu 
posjiiesznego odniosło kilku lekkie obrażenia.

DZWONY ZE STALI DLA WITKO WIC. W be
tach wii.kowickieh ulano dla miejscowego Latołby 
kiego kościoła dzwony ze stali, które poświęcono

zawieszono na wieży kościelnej. Na św ięti Boże
go Narodzenia dzwoniono tymi dzwonami po raz 
pieiwszy.

RABUNKI NA ŚLĄSKU AUSTRYACKLM. r -
W zagłębiu węgl. karwińsko-ostrawskiem szerzą się 
od pewmgo cz^jgu rabunkowe kradzieże, ofiarą, któ
rych padają obecnie konsumy roóotnicze. W osta
tnich dniach okradziono zupełni? spożywczy sklep 
robotniczy w Karwinie obok szyba Ilenryka. Szko
da wyncwi około 30.O00 koron. W okolicznych 
miejseow ośoiaeh prawie wszędzie okradziono koo- 
reratyw y robotnicze.

GDZNa CZEME. P. Zbigniew owi Ś 1 o s i ń s k i e- 
m u, urzędr ikowi w miniaterstwie dla Gaficyi, nadal 
prezydent ministrów VIII rangę. P. Slesiński znany 
je tt zm zczjtnie zc swej uzisłalności w komitecie za- 
p<‘m*gfrwj*m dla uchodźców.

Rtperfoar teatru miejskiego w Krakowie 
im. Juliusza Słowackiego

Wh środę, dnia 2 stycznia. »Carewicz* Gabryel! 
Zapolskiej'.

We c tw artek, dnia 3 stycznia: >Wolka kobiet. 
Scrib' 'a ł Legouve’go.

Eepcrtoar nsicjsmego teatru ludowego 
przy ulicy Rajskiej.

We środę, dnia 2 s,tj'c:',nn o godzinie 7 wieczo
rem: łKsieżniezka czardasza*.

ZMARLI: =
Dnia 30 grudnia ub. roku umarł po krótkiej cho

robie w Nowym Targu redaktor *Gazety Podhalań
skiej*. Tomasz B u ł a ,  profesor gin.nazyalnj*, zna 
ny Aziałacz na Podhalu.. Pogrzeb zmarłego przed
wcześnie ś p. Tomasza Buły odbył się wczoraj rano 
w Szaflarach.

M i m  f c i t i n  d y t i  p s u M i i .
G. k . Naimios-tnkbwio kom unikuje:
C. k. nuiiL teastw o obrony krajow ej rofakyp- 

tem z dn ia  8 grudom  1917 P r Nr. 295ÓG/X1V 31, 
zniicniając termin zgłaszania się dc służby 
czynnej po-społilaków urodzonych w latach 
1867 tło 1885, którzy przy stawce iO-B« w 0- 
swoko-łzonych powiatach Galicy i wschodniej 
m/naul zostali za zdatnych do służby c-re/nej w 
popsjttSiem rnszeniu, pastanTwilo. iż do służby 
te j winni oni zgi03*ć się ćcp iero  w dniu tO sty
cznia 1913.

K r o ? ?  i  f o i e f y c e  b s  s e t e t ł i ,
Lugr*ub, 2 s;j*c . i.

Prasa ’* > ' ro a ' 8  .':oiV  * -
otkl.awr,Li nu izt*cz ż.i ./.y odzież i poudzuchy , 
wefaiasne, gdj*ż na froncie w góraen  panują I 
n iezw ykłe im-oc.y. W astrUnich ozmsacłi mro^y 
drrtarły do W łoch środk&z-y-ch. W  okolicach 
R aynui leży  śnieg grubości 50 cen tym etrów . 
D la b rak u  w-ąeła Lronioroiego jniusLa obraymują i 
małe ilości węgla drzew nego? Modyolun liczą
cy <00.000 juR-izlroń ów. (jtrz- . "ił -1S w ago
nów węgla drzew nego.

K a f s s l r o f a  w o d & ^ ą g o w i ' .
Bazyiea, 2 sj; >.zmia.

»B»słer Nncliriełi+cft* i  Ne-sjMdu;
Skittłriem pęknięć La ru ry  w ob >: ■ i , # o j 

dzi&Luco VŁa Nuova i O spo  zusi.,? z a ła n '. 
Dużo daioci utonęło, a  60 osób d o i o s ły ‘h odnio
sło ramy. J&di&n. »  (łomów rw iął. 50 rodzin jest 
bez, nacitu n ad  głow ą, a  pom issakania 299 rc 
dzin zostały  uszkodzone.

W łG G h y  z a  d a s s z ^  w o j B f .
(T el. c. k. Hm::i te<■ <t-;>*>).

L egano, 2 stycznia. 
Poziirważ już z Pairyża.,i Lomjyini nadeszły 

ojątnie w spraw ie wainmkóy- [.okojowych brzc- 
sikich, ripublikowsku także  agenoya Stofanicgo 
iato tną treść ty ch  ruikowań. Z d&ksmrków wło- 
słdicli, k tó re  już nuitłeszij*, m o in a  stw ierdzić, 
żc część ich przyznaje, iż przyjęcie zasa-dj* po
kojow ej: Giez a n e te y i i koiriirybarcyi* przez

Jźw onprzym ioizc jte t pew na kcmrwsyą. Yi ja re  
dy _rJA r ,'trtie*'w  te j - afTa-rrit* EOiStaly. "przęzrarerr* 
zinę zup^Cilnie fiLoinfisżconwane.

Dz0c.nni.ki, podżega jąco d o 'w o jn y , nazywaj.! 
tc  pirci/ozycye pokojow e manewrom  podS'tęp- 
nym, poij^afcnym przez bolszew ików  i tw ierdzą 
że są one rredcagoiwaine iw korzyść cz.wórprzy- 
m ierza i jogo milit.aryzmu a  prze/: to  sam o b y h - j  
by dla IroiRicyi k lęską i u T-bospioc:-oi:2tw&tt 
n,ow*ego a taku  w krotti-m  cz-aisie. Dz:crn:'.: 
w skazują  na wiotkie ofiary, jxaiicsi<(mc prze; j 
W łochy, k tó re  w  raizio p rzy jęc ia  tych  warom 
kówr pozostałyby zupełnie liezowoicneuii.

(Tolefetiem).
. W iedeń, 2 etj'cznia.

■ »N. V .  Tngblat.t* dnoc.si-z Im*'."..no 
- P iS y H ™  m inL trów  O r l a n d o  potępił w 
N c n O c  ostatn ią  proposycyę jsck-oijową państw  
contraIr.y-ch zajaP-wniając, że W łochy n i.u o  t ru 
dne położenie w ew nętrzne b ę d ą  dale] p row a
dził j  w ojnę.

K o m u n i k a t  w i o s ł u .
(lei. c. k. Biura <

W iedeń, 2 stycznia. 
B iuletyn w łoski z SI grudnia:
W czoraj po długiem , już oi.egdaj rozpoczę- 

tem p rz j gotow aniu arty lery  iskiern, k tó re  rano 
stało  się bardzo  infensyw nem , w ojska francu
skie n a ta rły  na  nieprzyjacielskie pozye.ye m ię
dzy O stcria di M aafenera a  N aranzine. Minto za
ciekłego oporu n ieprzyjaciela, nas, w aleczni so
jusznicy usadow ili się n a  stało  w zdobytych po
zy c jach  i w zięli do niewoli 44 oficerów i 1348 
żołnierzy, zdobjdi CO karab inów  m aszy n o w y c h ,  
7 d ział, w icie dział szy bk os trzel ny eh piechoty 
i inny m ateryał w ojenny. L otn icy  angm łscy i 
w łoscy pr7j*c7ynili eię skutecznie do w yniku 
walki.

s a n u t  I d a  i  C m r a b s t k l n  w  f  f l r ę r tu -
(le i c. k Biurn kore?p-ż- ;

Paryż- 2 stycznia. 
(Ag. -Tiara?:.). Donor Law i C hf.T b crh ia

przybyli bu w czoraj.

e l e l s u i a s e  i l t ó j t a i l i M t

3 i a 3 o ! a 0 f e i  c .  k .  B i u r a  k o r s s p f
i  dnia 2 stycznia.

Przew iezienie zw łok k s iążą t burbońskich ao 
W iednia.

Wief.eń. W sobotę wieczorem  przy wieziono 
do W iednia  i  a.toż.Uino w grobo we u kościoła 
K arm elitów  tronowy ze zw łokaiui ics.ążąt bur- 
bońsKich K arola X francuskiego, k«. L udw ika 
A rouieme 3 jego  małże rud, córk i L udw ika 
Z  vT, oraz h*. O ham boid i księżniczki M aryi T e
rasy  ipodeńskiej, k tó re  do tychczas spoecyw^Ij* 
w  grobow cu kościo ła  FrancósizLanów w Kon- 
staaiew icy . W  czasie w a lk ,o  G o ry c ję  km *Poro 
w Ko&tarJewicy bardzo ucierp iał od 1 -* / 
w łoskich, sku tk iem  czego pow stał pian 
w iezrenh trum ien  co  W iednia.

Zwj*żka cen jazdy  na kolei p o łr l*.’
W iedeń MJóisteratnro lcołcjcwc zro 

rządowi kolei południow ej m  z"p:ov. ' z->av. 
od dnia 15 s t jc z n ia  tak ich  saanyeh ccn biletów 
jazd y  juk  n a  kolejach państuiowj^cfi. O cl y 1 >y 
aiustrn-yęgiamkic- łro k je  państw ow e w  pożtilcj-
szyiu tonmiiiie n-pimwcułziły ogólne zmiżenm
cen biictów j r z d r ,  dhcswbrzaną je s t kolei połu
dniowo, •te?X'owoj!K!ó, t 'k ż c  na sw oirh  liniach 
to.ki? sam e zniżenie,

ZcłszczGuy froul hrousztaemki.
Londyn. ItsuTor donosi z Pcuersburga: Kari 

» P b tr  X« pod Js.ronsztadcr.1 w yleciał w po
w ietrze
I f e B a g M C T w j a g m i ! *

Oilpoirleilzialny redakfor:

M I C H A Ł  K O N O P I Ń S K I
Wydarrca:

R U D O L F  O S M A N .
^ęBasBaauumm s ^ t r o n p a n

N a a ! e s t a a « b .
ł * -łyttsly w tym ?l oie r>n n.173 od rrdakią i).r

F e l u ś

Ł e  ś w i a t a .
ZDERZENIE SIĘ POCIĄGU. Pociąg pospieszny 

Nr 7, idący z W Rdnia do Krakowa, a przybywają
cy do Krakowa 'w zisnym  ranki mi, spóźnił się 
rzył się z kilkoma pustjm i wagonami Dwa z tyoh 
stacjami Gttusondrof a  Brztcław (Londenburg) zde

najukoehańszy s jn s k  Sfsnblawa i Zofii

Hsraweizftfs
1 c i tń  IV kl. s ikoły posp. im. ąyv. B arbary

].o długiej a  ciężkiej e! • LToT upatrz uy , 
| w. Sakr.unontaini, zgasł w 11 lej u io śn ie  

życia dnia 1 styczmia 19)8  roku.

Wyprowadzenie zwłok Z dom u przódpo- 
grzobow ego n a  cnm nuirzu na rrdcjsce wic- 

|  czn»g'0 snoczj;r.ku nastąp i we czw artek 
dnia 3 b. m. o .gcCffirie 4 y-« p-^mlniu.
Na ten smutny otorzęd. ,stro,‘k.n i- Izie -
rodzeństwo zapraszają Krewnyci* 6 1 -aj ja- 

ciióL Kolegów zHarłesm i Znajomych.
Osnhryrh zawiadomień nie rozsył;, eię.

Zakład 1 ■ o u >'/1-ha ■.* v 
grąraaajgjgtaBMEMtasD i.atjŁ -ar^jiii 1 m— i piiui n

S&zef fiwllslii
c. k  rad ca  Sądu krajow ego i naczeln ik  

sądu pow iatow ego w K rzeszow icach

przeżyw szy la t  48, po długiej a c-Rżlrój 
chorobie, upatrzony  św. Sakram entam i, za
snął w Panu dnia  1 stycznia 1918 roku w 

Krakowie.
W yprowadzeinie zw łok * kościo ła św. Lar
za*7a przy u L c t  Kopernik? na  miejsce 
wi&concgpo apoozycdcu, nastąp i wc c z w a r te k  
J.uLt, 3 styczn ia  o godzinie 3 p0 p o łr  '"Jm
Na, ten  em utny obrztjd stroGc ia żerna za- 
n rasza Krewnych, P rzyjam ół,' Kolegów 
Zmaidego, Zuajom ycłi i pubokuą Dubli-

CZTlOŚĆ
Si
Zakład pogrzebowy Fr. Nowińskiego sradkulnercy. 

Kraków, ulica Mikołajska L.

mm WB KS6ff IW
( t o  e. k_ Biura koreap.)-

L ondyn, _2 fitjczaia .
Jod no z tiiteifzycli pfem donersi z Waszyng

tonu:
Koimiadudri-uł B o w t e s  aafeawunilro'jra.1 w 

K0.rnis.5ri soim.tu d la  spraw żeglugi, że plan wy
budowania tysiąca parowców* dxir.vnlr.nvch jest 
niewykonalnym, poniowaz nie ma się tyle od 
powiedniego drzewa.

U t o p i a  T a f t a .

„Tcicgraplm n Kompaguie“ donosi:
T aft, były prezydent Stanów ZjednowJonych, 

wygłosił w Bostonie mowę, w której oświad
czył, że w ysłanie do Europy 2 milionów żołnie
rzy amcrykari.-kioh wcale nie wystarcza. Trzeba 
co najmniej 7 milionów. ■ A m eryka musi, albo 
n aty ch m iast w ytężyć w szystkie swoje siły, albo, 
jak Niem cy, przygotowywać się pn.cz 50 rat do 
wojny.

OSTRZEŻENIE
żaawadaimia.m niepraw nego pcehu’ icza arkusza 
kuponow ego od  lis tu  ziem skiego ■ kredytow ego 
na 200 K , Berya V, N r 198 5 7 ,1 1  je s t am orty- 
Tic,rwany i sądou-o znstrzeżany- W zywam , by ów 
arkusz, w raz  z. kupouam i złożył w D anku krajo 

wym w kan to rze  w ym iany.
j .  P iasecki

16 ulica św lo rn a sz a  1. 6

K s i ą ż k i  i c f z ś e ł a  z b i o r o w e ,
oraz m razjm y do pisania nowego system u, ku 
pię. P rzyjm uję w  hotelu  B clw ciersk im , ookój 

N r 36, od cod?. 2 do 3 we czw artek .
307

dnia  31 g ru d n ia  z r, w nocj*. idąc ul. K rem erow 
ciką, K arm elicką, do łcir.a *Ucieclij * hib z po 
Lrcrfcm ‘95

i i t i  t e ’a  t e i t w  n w
Uczciwj znalazcę zechce oddać zgubo n a  ul 

i G rodzką Gći, II  p., gdzie o trzym a 90«»tą nagrodę

Z drukarni I iterarkieł w Krakowie., ulica Jaerieflołbka L. 10.


